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G A Z E T A  LWOWSKA.
W e  W t o r e k  d n i a  16.  L u t e g o  1 8 1 3*

W iadom ości kraiowe.
Z e Lwowa. —  R a d o ś ć ,  którą L u d y  Au* 

Stryi w  tym  dniu c z u ią ,  w  k tó ry m  obchodzą 
uroczystość Urodzin uaylepszego i naydobro- 
t liw szego  M onarchy s w o i e g o , b y ła  także i 
naszym  u d zia łem . D n ia  l i g o  b. m. iak o  w  
wigiliią tćy  u ro czystości,  grano w  tuteyszym  
teatrze przed licz nem zgromadzeniem Polską 
sztukę , a po niey b y ł a  reduta. N a  sali u- 
•Meszczouy b y ł  Portret N. Pana z stosownemi 
®apisami , a  o północy t a ń c z y ły  przed nim 
dzieci w śród p o k la s k ó w  liczn ie  zg ro m a d zo ­
n y  Publiczności i o k r z y k ó w ;  N i e c h  z y i e l  

Dnia i2go o d p raw iła  się w Kościele ka- 
 ̂ talnym w ielka  Msza. J W . JX. S y m o n o -  

* 7 ? . ' .  Arcybiskup O rm iań sk i,  J. C. K . Apo- 
s oiskiey Mci a k tu a ln y  ta y u y  R a d z c a ,  cele-

tow ał ią. JW . Gubernator G a l ic y i  H rabia  Oe > —

 ̂ «w»c»c» ̂ '  m
USOD z  innych s ta n ó w , b y l i  obecn{ ™ L n dyw i-
nabożeństwie. P rz e d  K ościo łem  sta ł  J  
2y a  pułku Straucha, na ryn ku  s ta ły  b j u U w j i  
tegoż pułku, bataliion p ułku  BeKega - ’stem
dział iazdy i korpusy  M ieszczan ; z Arty=
*aś z n a jd o w a ły  się z d z ia ła m i C .  K .  J 
W y a  połow a i  a r ty le ry a  mieysk^a, 1kt<5 P . 
tzas nabożeństw a po w y s tr z a ła c h   ̂ L 
otoai w m ieście, ognia d a w a ł y .

O  godzinie rztey  o d p ra w iła  s^ p ^ fessor 
Liceum a k ad em iczca  uroczystosc. • > w  
Iństoryi p o w szech n ćy ,  P a n  M  a u s , •. 0
pbecności JW . Gubernatora  1 , zrl ał Uro- 
^gromadzenia stosowną do tóy  s w 5e ^

C zy sto śc i m ó w ę ,  w  k t ó r e y  0<lm.a ,0Wp h a r a b t e r  
tra ln ie  i a k  w y b o r n ie  w s p a n i a ł y  C  
^ k o c h a n e g o  i  u w ie lb ia n e g o  M o n a r c h y

JW . G u b e r n a to r  t  3 0 .  X iąż ą  1™ *™ * d a *

w o d z ą c y  d aw ali  dnia tego wielkie  o b i a d y ,  
p o dczas  k tó ry ch  za  z d ro w ie  N, C e s a r z a ,  N. 
C esarzow ey, i ca łey  N. Fam ilii  o n y ch że  z ra ­
dością spełniano to a sty ,  które w y s t r z a ły  
z dzia ł z w ia s to w a ły .

Wieczorem grano w  napełnionym  w id z a ­
mi teatrze sztukę Niemiecką. Przed rozp o ­
częciem oneyże  o dśp iew an o  himn n a r o d o w y :  
„ B o ż e  z a c h o w a y  Franciszka C esarza1* przed 
Portretem N, P a n a ,  k tóry  Publiczność, uyrza- 
w s zy  po trzyk ro ć;  „ N i e c h  ż y i e ! “  w y k r z y *  
knęła.

U bodzy cieszyli  się także w  dniu tym  
u roczystym . R o zd an o  zasiłki w szpitalu  
Sióstr M iłosierdzia  i w  szpitalu Ż yd ow skim , 
K a żd y  robotnik w d ob ro w o ln ym  domu pracy, 
k a ż d y  kalekA w  szpitalu, k a le k ,  k a ż d y  ubogi 
odbieraiący w sparcie  od Instytutu u b o g ic h , 
o trzym ali k w o tę  o d p o w ia d a ją c ą  z w y c z a y n e y  
codzienney sw ó y  porcyi. W ie m  ubogich  i 
chorych z gm iny Ż y d o w s k ie y  odebrało d atki,  
a w m ieście ,  ia k o  też i na 4rech przedm ie­
śc ia ch  dano o b iad  dla ubogich d o m o w y c h ,  
k tórych  l iczba o gółem  60 o sób  wynosiła .  Koszta 
tego dobroczyn nego uczynku zastąpił  sam JW- 
Gubernator, przekonany o tem, iż  w ten spo* 
sób uczuciom szlachetnego serca naydobrotli* 
w szego  M on arch y  odpow iedzieć może.

Wiadomości zagraniczne.
W i e l k a  B r y t a n  i i  a.

Dzienniki Angielskie zaw ióraią  pod d. 
13. S tyczn ia  następuiące O ś w i a d c z e n i e  
X i ę c i a  R e j e n t a ,  i a k o  o d p ó w i e d ź  n a  
P o s e l s t w o  P r e z y d e n t a  Z j e d n o c z o ­
n y c h  S t a n ó w * ) .  „ P o n ie w a ż  szczćre  Xię-

f mil ■ I ■ ■ ■ ■  immm« ■ ■ II i u■ II i ■>

*) Oburzyć jV, 4. G a zety  m szó y .



po^ofu !e5 « y S T z l ae Z  Z r "  Utr?? m* ttia r ° kie,m J5 e r 1 i ń s k im , po którym  n astąpił  M *
n a m i  niestety b y ł y  b ezo w o rn ?  o n c m i  L,  a ' d y o l a n s k i  ,  A n gie lsk ie  p o s ia d ło śc i  * za b?;
Królewicowska Mość uznaie ^rze 0 ' e^° ? aC j  ,w  stan>e b lo k a d y ,  i z a k a z a ł  wseelk1
zwoitą okazać publicznie w Imieniu**0* ^'Z '  n* ’ lvsze!ł<a n aw et korrespondencyę *$■ 
n y  N? K róla  Jmci Br/ Ł? nii*  P o s ta n o w ił ,  i i  k a ż d y  o k rę t  t v r f
r y ,  w która Król Jmć przez R 7 , a  v;pj  ^ 8 ładunkiem sw oim  , k tó ry b y  za w in a ł  ó®
nych Stanów  mimowolnie został 'w  p ła t a n y m "  ADgielskieS°> a ^ o  też p łyn ą c  tam że »*

„N ie  ma naymnieyszego pozoru z któ l  S 1  zosta j s p o t k a n y m , lub k tó r y b y  w U '
regoby w teraznieyszym  przypadku n L '  • - lmkcdw,ek bądz p rzypadku  przez woientb można okręt Angielski b y [  p j / e g l ą d a jy m , za p, a * |

k ra io w , lub przypisyw ać iey  inne nI  r .  z ó o b y c z  u w a ż a n y  b y d ź  powinien. O g ło 5'* 
do zaczepki pow ody, źe  interes ha’ ndlu s k ł/  WSzeIkie A "gie lskie  t o w a r y  i płody-, czy!ibV 
m a ł  W . Brytaniię do p o k o iu ,  ed yb v  w n vn * ° nC z sam^y w - B r y t a n i i ,  lub też z osad 
bez poświęcenia praw morskich i podlegania ° “ ey z « p o c h o d z iły ,  za podpad ające  k o n f t ’ 
hiancyi umknioną bydź mogła ieer nr.. a s k a c i e .  N adto  ogłosił  ża  w y z u t ą  z narodo- 
ktorćy Rząd Am erykański żadnym c „ nsnT / ’ w pści k a ż d ą  banderę neutralną , któraby 
zaprzeczyć nie może.“  ”  tn w b rew  ty m ż e  w y r o k o m  p o stę p o w a ła *  i pr°'

„Jego K rólew icow ska Mość ni* rt1r» • j ekt ten uniwersalnćy tyranii  S y s t e m a t e f 1
somćy tylko przyiaźney trzymać opinii któr5 1 a<d °  w e m m ia n o w a ł ."
słusznie test za nim. G o tów  ón jest* dtz °  „N adarem nie u s i ło w ała  F r a n c y a  p rzy
wyszczególnienie okoliczności które zrzad ̂  w od zen ’®m daw nieyszego  postępow ania  R ząd u 
ły  tę w o y n ę ,  d ow ieśd ź,  iż W  Bryfaniia  V  Atl§ 'e ŝ,k 'eg °  Ba uspraw iedliw ien ie  sw oie, po­
kazyw ała  się zaw sze dla Ziednócznn*rh Kryw ać urządzenia m aiące za  cel zniszczyć
n.ow przyjacielska, cierpliwa i poiednawcza ■ kande* W .  B rytanii  śro d k a m i,  obalaiącem 1
gotow iest oraz przekon ać, *iż na o w e  żada' naJroczy  w '?tsze p raw a  neutralnych N arod ó w ."mnni<i . 5,Pom imo tego b ez p rzyk ła d n eg o  wyzw ą-

, w s tr z y m y w a ł  się K r ó l  Jmć iednakźe
1 Ertnrvch
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nia przystać nie mogła, które niestety obadw a 
nakoniec Kraie w tę w oynę w p lą ta ły ."

„ W ie  świat aż nadto dobrze, iż niezmien- 
nym było  Rządcy Francuzów celem zniszczyć 
■potęgę i niepodległość Państwa Angielskiego, 
inką główną przeszkodę w -wykonaniu chci­
wy c h  iego panowania zam iarów ."

„P ićrw sza  myśl iego zwróconą b y ła  na 
możność zebrania s iły  morskićy na kanale i
 .. l „ ~ a„  i;«— n ~Ł- u • _ i /• »

m a , w s tr z y m y w a ł  się rviu» .
od wszelkich ś r o d k ó w ,  do u życia  ktoryc 
z w yc za yn e  praw a N arodów przepisy nie up° 
w ażniaią. Żadne M ocarstw o prow adzące w o j  
nę  ̂ nie m iało  ieszcze na morzu zupełn ieysz j  
i bardziey  stan ow iącóy  nad nieprzyjaciele  
przewagi. N igd y  nie b y ła  F r a n c y a  niebe 
piecznieysza przez potęgę i politykę Sw oią d* 

nioznosc zeorama s n y  morsKiey na kanale i  wolności in n yc h  N a ro d ó w . F r a n c y a  zdeP' 
przyłączenia do mey licznćy flotylli, aby (iak ta ła  Hayświetsze praw a M ocarstw  neutrab 
sądził) w yląd ow ać z dostatecznym do podbi- Dy Ch tak iaw nie  i tak sy s tem atyczn ie ,  iżbJ 
cia W . Brytanii w o y s k ie m , a tem samem ' ' -  = ~ ..„, , .vQnia
(iak się spodziewał) wykonać plan wzgledem 
utworzenia uniwersalney Monarchii."

„ C a ły  ten plan zniweczouym został zu­
pełnie przez przyjęcie rozszerzonego systematu 
obrony -wewnątrz kraiu i przez męztwo siły 
morski-ey ; lądow ćy K ró la  Jmci, a Francuz- 
ka potęga morska przymuszona była pa sta­
nowczych klęskach do ustąpienia z O c e  a- 
n u."

. , *>Chciano potem innemi środkami d o­
piąć tego ce lu ; utworzono system a, przez 
które spodziśwał się Naczelnik F ran cyi zni-

10 K .ntal X>. , /  ,

samem zupełnie m ożna mieć p raw o  m e uw ażam  
ićy w ięcey zarów n o z innemi ucyw ilizow an e 
mi Narodami, A  przecież w tym  ostateczn y1 
przypadku u ż y w a ł a  W .  B r y  t a n i i a  z  umia 
kowaniem ty lk o  przew agi sw ey  na m o r z u » 
ażeb y  nieprzyjaciel iey  nie m iał sprawied 
wego pow odu uskarżania się na nią. R z ą  /• 
ca F r a n c y i  zaś dla nadan ia  b e z p ra w n y 1 
w yrok ó m  swoim  pozoru o d we t u ,  u j r z a ł  Sn 
przym uszonym  do ustanowienia zasad pra 
m orskich, k tó r y c h ,  prócz dow olności ie g ° ! 
żadna inna W ła d za  nie u z n a ła ."  

szczvć handpY w  p i ,  J". „ W y r o k i  te gruiituią się na następut ,
blic-znv u . t t  anu , nadwerężyć pu. cych pozornych zasad ach: N a y  p i e r w  e y ,

■ 3 ’ zniweczyć iey dochody, W . Brytaniia w y k o n y w a  p raw o w o y n y  0
osobach pryw atn ych , ich okrętach i towaraC 1 
iak gdyby  tylko sama w łasn ość rząd o ̂  
b y ła  celem p raw n ych  nieprzyiaźni k r o k f  
na O c e a n i e , , albo też ia k  g d y b y  Francy

 . . .— j  - ,  zniweczyć iey dochody,
przewagę iey na morzu zrobić nieużyteczną, 
i pomimo zniszczenia llott swoich narzucić 
się za  wyrokującego Sędziego na O c e a n i e . "

„ W  tym to zamiarze ogłosił óó* W y ro -
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Angielskie ro z k a z y  względem  b lo k a d y  , z a ­
miast coby się m iały  ograniczać na miastach 
w a r o w n y c h ,  ro z c ią g a ły  się ( i a k  F r a n c y a  
utrzymuie) bezpraw nie do miast h an d lo w ych , 
portów  i uyść morskich. P o t r z e c i e ,  iż 
zasto so w y w a n e  b y ły  do miast i b rz e g ó w , 
które nie b y ły  nigdy istotnie b lo k o w a n e ,  ani 
też m og ły  b y d ź  k iedy  istotnie b lok ow an em i.  
T o  ostatnie obwinienie nie za sad za  się na 
iad n ćy  rzecz yw isto śc i;  o w e  inne zaś uwa= 
żane z  g łó w n e g o  punktu p r a w a ,  są  w edług  
w łasnego  w y zn a n ia  R zą d u  ł fracc u zk iego  bez 
naym n ieyszey  zasady

„ K r ó l  Jmć protestow ał p rze c iw k o  tym że 
W y r o k o m ,  i a p p e l lo w a ł  od n .cli ;  w e z w a ł  
Z i e d n o c z o n e  S t a n y ,  a ż e b y  u tr z y m y w a ły  
się p rz y  praw ach  sw oich  , i że b y  bron iły  ża- 
groioney i -naruszoney przez to niepodległo­
ści s w o ‘e y ;  a  g d y  F ra n c y a  o ś w ia d c z y ła ,  iż 
każdy okręt skonliskuie, k t ó r y b y  do A n g ie l­
skiego portu z a w in ą ł ,  lub d ozw olił  się A n gie l­
skim okrętom woieńnytn przetrząsać ,  w y d a ł  
Król Jmć poprzedniczo roz k az  gab in etow y w  
miesiącu Styczniu r. i8 o 7 g o ,  iedynie iako 
odwet łagodny • p rzym uszon ym  b y ł  iedn akże  
nakonięę p r i e* ciągłe g w a ł t y  popełniane 
praez nieprzyjaciela  ̂ ia k o  też dla  lego ,  i e  
Mocarstwa neutralne to  w s z y s tk o  pow olnie  
z n o s i ły } u t y ć  przeciw F r a n c y  i śro d k ó w  
my własnćy niespraw iedliwości w  bardziey  
skutkuiącym sp osob ie ,  i o ś w ia d c z y ł  w roz- 

a^ie swoim g abin etow ym  pod d. 11. Listo- 
{; a 18° 7g o , iź  żaden okręt neutralny nie 
może płynąć do F r a n c y  i i do o w y c h  kra- 
l 0 w ’ które z posłuszeństwa T ran cu zk itn  roz- 
kazóm zakazały  handel z \V. B r y t a n i i ą ,  
leżeli Wprzódy okręt ta k o w y  nie zaw in ie  do 
Pórtów W . B r y t a n i i ,  łub posiadłości oney- 
że. W  rów nym że czasie d ał  po zn ać  K ról  
Jrnć ,  iż gotów będzie o d w o ła ć  gabin etow e 
T°zkazy sw oie, skoro F ran cya  o d w o ła  sw oie  
Wyroki i p ow róci  do p ie rw o tn y c h  zasad 
j*°y n y  na m orzu; ia k o ż  w celu okazan ia ,  iż 

zczerćm życzeniem iest Jego K rólew skiey  
ości, a b y  środki obronne ile m ożności u- 

Sądzone b y ł y  w edług  żąd an ia  hi C a r s t w  neu- 
j  S ograniczono w kró tce  pczez inny
i# gabinetowy w  miesiącu K w ietn iu  r. 
*8o9go w y d a n y / m o c  o w y c h  g ab in etow ych  
azkazów  na blokadzie F r a n c y  i i k ra ió w  

Pó legających bezpośrednie H y  w ła d z y .“
Ie b y ł o b y  środka do położenia t amy  

J  e m a t y c z n y m  g w a ł t o m ,  u c i e m i ę ż e n i e  aa  i

t y r a n i i ,  g d yb y  M o c a r s t w u , przeciw  którem a 
one są w y m ie rz o n e ,  odięto w iak niyobszer-  
nieyszem znaczeniu praw o odwe t u ,  lub g d y ­
by neutralne N arody znoszące z obojętnością, 
podległością i grzecznością pierwsze narusze­
nia i g w a łty ,  które do odw etu  tego b y ł y  po­
w odem  , w  przedsiębranych środkach przez 
M ocarstw o u ży w a ią c e  o d we t u ,  obrażenie i 
naruszenie p raw  swoich u p a tr y w a ły .”

„ T a k  czynił  n ied aw no R z ą d  Z i e d  tro­
c z o n y  e h  S t a n ó w  protestacye przeciw A n ­
gielskim rozkazom  g ab in etow ym . Chociaż 
Z iednoczon e S ta n y  w ie d z ia ły ,  iż rozkazy t-c 
b y ł y b y  natychm iast o d w o ła n e ,  skoroby od­
w o łan o  w y ro k i  F ra n c u z k ie ,  p o stan o w iły  
przecież użyć  środków w  ró w n y m ż e  czasie 
przeciw  o b y d w ó m  w o iu ią cy m  M ocarstw om , 
zam iast żądania od F r a n c y  i cofnienia iś y  
W yroków . Daiąc uczuć w sposób nayniesłu- 
sznieyszy g n iew  sw óy  tak o b ra ż o n e y ,  iako też i 
zaczepia iącey  stronie, ię ły  się środków j od­
pornych przeciw obiedw óm  przez w yd an e  
ieden po drugim akt a:  E m b a r g o ,  N o n -  
I n t e r c o u r s e  i N o n - I m p o r t a t i o n ,  które 
oczyw iście  wym ierzonem i b y ły  fa łs z y w ie  i 
szczegóiniey przeciw udzielności h a u d lo w e y  
W . B r y t a n i i ,  R ów n ie  stronaiczeini o k a ­
z a ły  się dla F r a n c y  i podczas u k ła d ó w , iak 
i pod«2as użycia tych mniemanych odp or­
nych środków. Żądano od oboyga  woiuią- 
c y ch  M o c a r s tw , a że b y  o d w o ła ły  n a w za jem  
W y r o k i  s w o ie ;  lecz żądaDie to b y ło  przed 
każdem  z n ich ,  w cale  odmiennie w y s t a w io .  
nóm. —  O d F r a  n c y  i żądano iedynie co fn ie­
nia W y r o k ó w  B e r l i ń s k i e g o  i M e c f y o *  
l a ń s k i e g o ,  chociaż M ocarstw o  to w y d a ł a  
ieszcze wiele innych E d y k tó w ,  które neutral­
ny handel Z i e d t r o c z o n y c h  S t a n ó w  w y ­
soce g w a łc i ły .  Nie żąda.no w cale  żadney" 
rękoym i dla przeszkodzenia , a b y  W y ro k i  
B e r l i ń s k i  i M e d y o l a ń s k i  a czk o lw iek  o- 
d w o ł a n e ,  nie b y ły  znowu pod jak ą k o lw iek  
bądź formą do sw o ie y  m ocy  p r z y w r ó c o n e ,  
i przyrzekano w prost,  iż Rząd A m e r y k a ń ­
s k i  będzie uczestnikiem w o y n y  p row adzon ey  
ż W .  Brytaniią  natenczas, ieżeli po odtvełaniii 
w y r o k ó w  ze strony F r a ń c u z k i ć y ,  W , B ry-  
taniia sw oich ro z k a z ó w  natychm iast ta k ż e  
nie odw oła. Przeciwnie nie podano W . B r y ­
tanii żadnegotakiego p r o je k tu ,k tó ryb y  przytąć 
mogła;. żądano od n iey ,  ażeb y  nietylko sw oie  
rozk azy  gabin etow e c o fn ę ła ,  lecz oraz że b y  
nie w y d a w a ła  ża d n y ch  innych now ych  po- 
dobneyże w ła s n o ś c i ,  i żeby  odstąpiła  od  
blokady  n a k a za n ć y  w Mażu r ,  igoógo. Fito 
k a d a  ta sposobem z w y k ły m  postanow iona * 
A  2



obostrzona , nie ściągnęła ze strony Zjedno­
czonych Stanów  żadnego zarzutu w ten czas, 
kiedy b yła  nakazaną. W y zn a ł  owszem bę­
dący podówczas w L o n d y n i e  Minister

swoiego. —  W  następnych dniach. miałCes^r®
częste rozm ow y z O y c e m  S. ■—  W P o n ie d z ia  e

Am erykański,  że ta blokada według zdania 
iego iest tego rodzaiu, iż dowodzi przyjacielski 
sposób myślenia gabinetu W . Brytanii wzglę­
dem Ziednoczonyoh S ian ó w .“

,,Takim to sposobem żąd an o, ażeby W . 
Brytaoiia poświęciła ledno z  naywaźnieysty ch 
swoich praw morskich, oraz żeby uzn ała ,  iż 
rzeczony rozkaz blakady iest ieden z tych 
rozK azów , które szkodzą handlowi Ziedno- 
czonych S ta n ó w , chociaż rozkaz ten w  po. 
przedniczych ich układach nie by ł  nigdy za 
taki u wa ż a n y m,  i chociaż Prezydent chciał 
właśnie całkiem świeżo odw ołać akt No n -  
I m p o r t a t i o n ,  byleby tylko rozkazy gabi neto- 
w e odwołane b y ły ;d a ł  ón więc przez to w y r a ź ­
nie do poznania, iż  iedynie r o z k azy  gabi- 
netowe są tym E d y k te m , przeciw któremu 
wydano Akt N o n -1 m p o r t a t i o n.“

„ T a k  nieprzyjacielski projekt dla W ,  
Brytanii nie mógł inaczey, iak tylko w z m o c­
nić przetensye niep rzyiacie la , a Rzad Am e­
rykański ogłaszaiąc blokadę z miesiąca M aia 
r. lgGÓgo za b e z p r a w n ą , usprawiedliwiał 
iawnie W yro k i Francuzkie, ile tylko  b y ło  
w  iego mocy.“

d. 25. Stycznia  o godzinie 7 m ey  wieczorem , 
pódpisali nakoniec N. Cesarz i O yc iec  S. K o  n 
k o r d a t  na w ielkiey  sali p o k o io w  zam ieszka­
nych przez Papieża , przezco w szelkie  nieporo 
zumienia względem interesów kościelnych  ł a ­
godzone zostały. —  A k t  ten podpisał  Cesarz z

( C i ą g  d a l s z y  n a s t ą p i ) .  

F  r a  11 e  y  a,

M o n i t o r  pod d. 28. Stycznia zawiera 
następujący artykuł z P a r y ż a  pod d. 27mym 
Stycznia;

NN. Cesarstwo Ichmość wyiechali w e 
Wtorek d. 19. z P a r y ż a  na polowanie do 
G r o s b o i s .  —  Na nocleg przyiechali do 
F o n t a i n e b l e a u ,  gdzie ich się wcale nie 
spodziewano. —  N . Cesarz udał się zaraz po 
przybyciu swoiem do P a p ie ż a , k tóry  właśnie 
rozm awiał z  Kardynałami i innymi znakomi­
tymi Duchownymi. —  Cesarz i Oyciec S. b a ­
wili z sobą razem prawie przez dwi e godziny. 
—  Nazaiutrz we Srode odw iedził  Papież Ce­
sarza, maiac z sobą Kardynałów B a y a n e ,  
D o r i a ,  R g f f o ,  Arcybiskupa T u r s k i e g o ,  
tudzież Biskupów E w r e s k i e g o ,  N a n t e *  
s k i e g o ,  T r i e r s k i e g o  i E d e s k i e g o .  C e­
sarz przyym ował O yca S ,  w wielkich pokojach 
swoich. —  Po tych odwiedzinach, udał się 
O yciec  S. do N. Cesarzowćy. W krótce potem 
odsviedziła Cesarzowa Papieża otoczona D a ­
mami pałacowemi i innerai osobami D w oru

w _ a v w.« jj .
Papieżem w obecności znay duiacych  się w F  on- 
t a i n e b l e a u  K a rd y n a łó w  i znakom itych  
Duchownych. — Skoro K onkordat podpisanym  
z o s ta ł ,  udała się N. C e s arz o w a  z  w łasn e/  
chęci do P a p ie ż a ,  i w in s z o w a ła  Mu szczęścia 
z powodu tego szczęśliwego zdarzenia.

S z w a y c a r y a .

Dnia  4. S tyczn ia  nastąpiło  w B u r g g  
z w ielk ą  uroczystością  i w  obliczu tłumu 
w idzów oddaniegodności Landam ana S z w a y* 
c a r y i ,  ze strony dotychczasow ego Landa* 
mana Pana B u r k h a r d t  z B a z y l e i ,  Panu 
R e i n h a r d  z Z i i r i c h . ,  k tó ry  na ten rok 
godność L an d am an a  rządzącego sp ra w o w a ć  
będzie.

M ała  R ad a Kantonu F r y b u r s k i e g o  
w y d a ła  d. 1̂ 5. S tyczn ia  następuiące o b w ie­
szczenie: „ P i s a ł  do Nas N ay  przew ielebnieysz/ 
JX. Biskup D y e ce zy i  tuteyszćy , że się dowie* 
dział  z gniewem i boleścią o rozszerzoney W 
Kantonie naszym m od litw ieo  uwolnienie O yca  
S . ,  ułożoney w nader nieprzyw oitych i źle  do* 
branych  w y ra z a c h ,  którą wraz z p rzy d an ym  do 
niey i4 tod n io w ym  odpustem Nayprzewieleb* 
nieyszemu JX. B iskupow i złośliw ym  sposoberfl 
nrzvtiisuia. D oniósłszy  Nam JX. B iskup o, ł- «fprzypisuia
tćy  czarney p o tw a r z y ,  ....__
starać się. ile możności o d k r y ć  sprawce 
oneyże. Uznaliśmy przeto za  rzecz p o t r z e b n i  

uw iadom ić Publiczność o ninieyszem ośw iad ­
czenia JX. B isk u p a , i o w yraźn etn  nieuzna-

ż a d ał  od N as, ażeby

rozf

B isk u p a , „ „  
waniu Jego o w ey  m o d litw y ;  wynurzarr.y ora® 
wielki gniew Nasz przeciw sp raw com  i roz* 
szerzycielóm tego nader nieprzyz woitego 
postępku, zach o w u iąc  sobie ukarać ich we*
1 ług okoliczności i ciężkości ich przestępstwa, 
skoro ty lko  wyśledzonemi zostan ą .44

T a ż  R ad a  w y d a ła  d. 28. Grudnia w zgl? ' 
nem W erbunków  d la  w o y s k a  Francuzkieg? 
gouną uwagi u c h w a łę ,  k tó r e y  istotna t r e ś ć  

iest następująca : „P rz y ię te  ze strony Szw ay* 
carskiego Zw iązku  ku N. C es arz o w i F ra n cu ­
zów powinności i o b o w ią z k i ,  w y n ik a ia c e  1 
w o y s k o w e y  kapitu lacyi  \  u c h w a ł  seymO' 
wych dla każdego Kantonu, przy w o d zą  Rząd
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do tey n ieodzow n ey konieczności,  a b y  t y c h ­
że powinności wszeikiemi środkami, będące- 
mi w mocy iego , dopełnił.  D la  csiągnienia 
zaś tego zamiaru w sposób pew ny i dla Pu­
bliczności m oićy uciążliw y  , uch w alil iśm y w  
dodatku do u żyw an ych  iuż i ieszcze n akazać 
się m aiących co do tego werbunku środków , 
następujące p raw id ła  , k tórych  p o ży te k  i 
konieczność w w ielorakich  w zględach k a żd y
uzn a; i . )  K a żd y  bez w y ią tk u ,  k t ó r y  w  rnicy- 
scach, gdzie w ino lub inne trunki przedaią , 
prow ad zić  będzie rozm ow y dążące do z a trw o ­
żenia O b yw ate l i  i. wpdiania  \ v  nich nieufno­
ści lub niechęci względem  w o ysk o w e y  słu żb y  
F ra n c u z k ić y , przym uszonym  będ zie  do 4ro- 
letney s łu żb y  w k a p itu la c y y n y c h  pułkach te­
goż Mocarstwa, a.) D a  teyże  s łu ż b y  po-' 
ciągnionym będzie k a ż d y ,  k tóry  w iakikol- 
wiek badź pośredni, lub bezpośredni sposób, 
pow aży  się czyn ić  p rz e s z k o d y  w erb u n kow i 
dl* rzeczonych p u łk ó w ,  lub który  tyc h  b ę ­
dzie odm aw iać ,  co sobie ż y c z ą  w nich słu- 
Ży^ ' . ,3-) T a  o s o b a ,  która z powodu p łci  
*w°iey, wieku, ułom ności, b łę d ó w  fizycznych,
- stanu sw oiego, nie będ zie  m ogła  sam a 
oopełnić tego o b o w ią zk u ,  musi dać kosztem
ten°lm zasle.Pcę * ręczyć  za  niego. A rty k u ł  

stosuie się d0 następuiących p rzyp adk ó w : 
Każdy obwiniony i przekonany o za*

, każdy b ęd ą cy  spraw ca łub uczestni- 
ZQakomitćy sprzeczki lub b ó y k i,  będzie 

;etHug przepisósv karności zam iast  wszel-
! y kary  (zw y łą c z e n ie m  iednakże w y ­

g r o d z e n i a  usvknrDrmż.. i -----
/cfitcui leuuaisze w y -

nagrodzenia uszkodzoney os0 J ż ’ v /.v  o d ­
la ła  do Francuzkiey  służby w o y s k y  b e l  
d ^ y .  5.) K a ż d y  zd ćtn y  me-zc-^ ,  z a . 
sposobu do ż y c i a ,  nie tnatący za d  g 
trudnienia, lub nie P ^ y ^ Y / ^ ^ S z w a y c a r -  
lony będzie na 4 la ta  cło p u łk ó w  S z w a y c a r  
skich, będących  w s łu ż b ie  b rancuzki y .  ) 
Każdy m ężczyzn a  przekonany 
spłodzenie dziecięcia w n ie p r a w e m  ło ż u ,  Y
przepisaney k a ry  zapłacić,_a n a t u r a n ^ ^  ^

cięcia swoiego w y c h o w a ć  1 utrzJ,tT y . ek  
*est wstanie, skoro ty lk o  n -%o w ć y ,
1 potrzebna zdatność dp słu żb y  w  y 
będzie na 4 la ta  do rzeczouych  Pu i  v .
dany a  tem samem od d otychczesn ey  P 
»ćy k a ry  uw o ln ion y.  7 0  " 1
tany po trzeci raz  lub w ięc óy  p rzy  n 
lonych zrębach po lasach , podleg  
Przepisom" obietym ninieyszą u cb w atą .  o-/ 
D o tey ze  4 roletnćy s łu żb y  obowiąz-. 4 
także i ci, k tó r z y  w y k ro c zą  p o w tó rn ie  p ^  
ci w prawu zabraniającem u roznos-c ' ru n . 1 
picia  po domach p r y w a tn y c h .  G ospo a »

w  którego  domu to przestępstw o z a y d z i c ,  
podlega temuż samemu o b o w i ą z k o w i i  t. d. “

Z w i ą z e k  R e ń s k i .

K ról  W  ii r t ę m b e r s  k i w y ie c h a ł  *8. S ty­
cznia do L  u d w i g s  b u r g a, a ż e b y  tam  przez 
czas nieiaki k ie ro w a ć  urządzeniem n o w y c h  
p u łk ó w  iazdy.

W ed łu g  w iadom ości z D r e z n  a pod d. 
25tym S t y c z n i a ,  przeszła iuż całkiem  przez 
S a s o n i ą  p r z y b y ła  z W ło c h  d y w iz y a  Jene­
ra ła  G r e n i e r ,  a odebraw szy w d r o d z e  now e 
r o z k a z y ,  obróciła  s w ó y  kierunek częścią  oa 
M a g d ę  b u r g, częścią na B e r l i n .

S a scy  n ow o = zaciężni w sze lk iey  b ron i;, 
ć w ic z ą  się pilnie w tw ie r d z y  T  o r g a u. D n ia  
2ogo Styczn ia  w y r u s z y ł  tam także z D r e z n  a 
bataliion g ren ad yerów  g w a rd y i.  U zupełnio­
ny na n ow o p u łk  kiryssyerski Z a s t r o w a  
stał na granicy  L u z a c y  i ,  dokąd w y ie c h a ł  
dla ogladania go Jenerał Porucznik T h i e l -  
m a n n .  Stoiąca  w D r e ź n i e  g w a r d y a  kirys- 
s y e r ó w  K ró le w s k ich  b yła  także  g o to w ą  do 
drogi.

Dnia 28go S tyczn ia  przeiezdzali  przez 
L i p s k  do F r a n c y  i F rau cu zc y  M a rs z a łk o ­
w ie  X ią tę ta :  T reviso  ( M o r t i e r ) ,  Elchfingen 
( N e y )  i Abrantes ( J u n o t ) .

W i e l a n d ,  s ła w n y  Poeta  N iem iecki,  
usnął łagodną śmiercią w  n ocy  z d n ia  sogo  na 
21 w s zy  Styczn ia  w W e i m a r z e  w 8 > w s z y m  
roku życia  swoiego. P an u iący  X iążę S a s k o -  
W e i m a r s k i ,  w d zięc zo y  w y c h o w a n ie c  Nie­
boszczyka ,  k a z a ł  z łożyć zw ło k i  iego w Xiążę- 
c e y  sali pałacu w d o w ieg o  , a potem pogrze­
bać ie w  ogrodzie O sm an sz ta d zk im , gdzie 
W i e l a n d  k a z a ł  b y ł  p rzy g o to w a ć  grób dla 
siebie i dla s w ó y  M ałżonki.

X i e s t w o  W a r s z a w s k i e ,c

Przed oddaleniem się N aczelnych  W ła d z  
k r a to w y c h  ze S to licy  Xięstiva W a r s z a w ­
s k i e g o ,  ogłoszono co następuie;

F r e d e r y k  A u g u s t  
z B o żó y  Ł a s k i  K ról  S a s k i ,  X żę W a r s z a w ­

ski & c.  & c.
D o  M i e s z k a ń c ó w  X l ę s t w a  W a r s z a w ­

s k i e g o ;
■p o l a c y ! [

P o r a ,  w  k tó re y  n ieprzyiaciel  siedzibom



waszym za g ra ła ,  ieft tą  właśnie, k tóra  w ę z ły  
łączące N aród z O y  czy zna, ścieśniać powinna. 
Przodkowie w a s i , i w y  P a la c y ,  dawaliście 
zawsze św iata  naychwalebnieyszy przykład 
odw agi w niebezpieczeństwie, w ytrw ałości  w 
przeciw nych przygodach. M y  sami i Nasi
Przodkow ie, doznaliśmy w aszey  nieporuszo* 
nóy wierności. T e  w yso k ie  c n o ty ,  Polski 
znamionujące N aród, nowym w obecnych o* 
kolicznościach zaiaśnieią blaskiem. Odpo­
w iadać  im będzie w  ka id ey  chwili Nasza 
O yco w sk a  pieczołowitość o wasze bezpie­
czeństwo, a wspićrać ie winne w Bohatyrze 
zaufanie, który wam wrócił b y t  n a ro d o w y ,  
i nigdy was nie opuści. N ie, nie postawi 
bezkarnie stopy meprzyiaciel na świętey zie­
mi O ycz yz n y  w aszey . W oysk o  Naszych
sprzymierzeńców, wasi bracia S a s i ,  w alczyć 
będą za was ztem  męztwem, którego św iad ­
kami iużeście b y l i .  W asze odw ażne pułki 
póyd a  znowu na przód i rzucą poftrach mię­
dzy nieprzyjacielskie hufce, co iuż w nich 
poznały P otom ków  zw ycięzców  sw oich pra­
dziadów. T a k  nie napróino krew naszych 
R ycerzy  toczyła się za  O yczyznę w'tylu b i­
twach zawsze zw ycięzkich. Pamięć ich żyć 
będzie na wieki; dzieci i rodzeństwo ich bę­
dą naha drogie; imiona ich umieszczone zo ­
staną pomiędzy założycielami wolności i 
zbawcami kraiu. Głębokie rany nieprzyia- 
cielowi zadane w tey  oltatniey kam p an ii, 
xvkrotce na iaw okażą się, a wiosna -sprowadzi 
do was Jeniiusza z w yc ię ztw a ,  i przywiedzie 
do skutku miłe dla serc w aszych  nadzieie.

szawskiego przed zbliżonym  nieprzy.aszawsRicgo F, icu tullŁUii;>u
odsłonie m ogą, Rada M in istró w  pieczę swo- 
tą ogółowi kraiu pośw ięcać o b ow iazan a , usu- 
nąc się z miałla tuteyszego postano\viła.

Nieustannie tro sk liw y  o lo s y  nasze M 0‘
n&*;cha, sam w tey trudnźy^ chw.iH_do jn iłe^ o

R a d a  Ministrów og«sobie ludu przemawia. Uauu      --- -_
szaiac nayłaskaw sza  i O y c o w s k a  odezw ę

-* - - ' • "  4   \yllł/NĆr.i W620 . O®U«,u>v̂ -w  ̂J ..     _ ̂
go Król. Mości Pana naszego Miłościwego, oy 
uczuciów, któretni tchną iey w y r a z y , o1LI W z u V i ,, 9 --- -
przydać ani potrzebuie ani m ołe .
, M ieyscow e adm inin istracyyn e i municy- 

palne U rzędy  odbićraią zalecenie , a b y  ba* 
cznością na zach ow an ie  p orządku  i  sprawie- 
d liw e y  w rozkładach r ó w n o ś c i ,  dostarczenia 
u łatw ić, i ciężar o n ych  lżeyszym  czyn ić  sta­
ra ły  się. —  W szelk ie  przeto adm inistracyyne 

— :» turłoriif, ro z k a z y  osoby u“ " J  «■-£• -----------    .
w Departamencie W ła d ze ,  r o z k a z y  osoby u- 
rząd Prefekta s p r a w u ią c ć y , pełnić i uskute- 

 : --------  R ad a  M in istrów  z  sw o-czniać pow inny. —  . . . . . . .  ------
iey strony naygorliw sze o rzecz publiczną 
staranie zaręcza. —  D z ia ło  się w  W arszaw ie  
na Sessyi d. i .  Lutego 1813- roku.

St. P o to cki, Prezes. 

Sekretarz Rady Ministrów'. 

Stanisław Grabowski.

Z  Poznania d. 2. Lutego. — Główna
k w atćra  ciągle się tu znayduie. Jego Cesa-

. ‘  _ ir^At W tn ct l  r e-rzo w ico w sk a  Mość, W ice  ; Król W ło s k i ,  re- 
zyd uie  w  pałacu Prefekturalaym .

JO. X iątę  N e u f  c h-at e l s k i , którem u
...............  • - J------ Kła. . . . . .  czasów a 's łabość zdrowia nie d o zw o li ła

Okazeie się i c h g o d n y m i P o la c y , p o d w aiąiąc ^ cr?5^ i * * t o  tIlteVsŻe dla udania się na
wasze wysilenia dla sprawy sprawiedliwey opuście miasto u y 
i świętey, dla klórey ziednoczyliście się po- mieysce przeznaczenia w g , p 
wszechnym związkiem , zachowuiąc nieporu- 
szoną ufność, iż ią  uyrzycie tryumfuiącą przy 
opiece Opatrzności. M yśli,  tlarania , czuw a­
nia Nasze, są dla was nieprzeftanne. I

Dań w D reźnie  d. 2t. Stycznia 1818 r. 

(Podpis.J Frcderjrk August, 

(L. S.) Przez Króla ;

I

Minister Sekretar Stanu : 

Stanis. B reza.

w zm ocn ie­
niu nieco sił, onegday ztąd w yjechał.

W cz o ra y  w y ie ch a ł  z tąd także M arsza­
łek  Państwa, Xiążę E c k m i i h l ,  po k ilk od n io ­
w y m  tu pobycie*.

W tych dniach oczekuiemy tu p rz y b y c ia  
39,000 ludzi w oyska  Francuzkiego, p o m ięd zy  
któremi liczna znayduie sie iazd a. Ż y w n o ś ć  
i  furaże iuż dla nich przysposobione.

JW . M arszałek Państw a , X iążę K ir y  i 
(B e s s  i e r es"), b a w i  tu od nieiakiego czasu- 

JW . Jenerał inzynieryi R o g n i a t ,  p rzy ­
b y ł  do tuteyszego miasta z l i  i s'z p a n i i.

Znayduie się tu także JW . Jenerał b r y ­
gady R o t c m b o u r g .  Z acn y  ten m ąż znany

R a d a  M i n i s t r ó w .
iest dobrze O b yw ate lo m  tuteyszym  , lako

Gdy
działaniu

obroty w óysk  sprzymierzonych w  
woiennćm , Stolicę Xięstwa War-

Kommendant miasta tuteyszego przez długi '

czas po w o y n ie  t8o7go roku.
ledoa  z ob cych  Gazet sp od ziśw a ła  się 

p ierw szych M oskali w W a r s z a w i e  d.  i8>
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lu b  19,. S t y c z n i a ,  lecz nie r a c z y ła  nas o ś w ie ­
cić , czy  się to  ma rozumieć o b r a k a c h  
av o l e n n y c h ,  l ub też o c z y n n e m  w o y -  
s k u .  P ić rw sz ych  często iuz W a r s z a w a  
w id z ia ła ;  o odw iedzinach zaś ostatniego ani 
28. ani 29. t. m. nic nie w iedziała.

Z  Zam ościa dnia 12. Lutego. —  R ossyy-  
ski Jenerał M u s z k i n  - P u s z k i n  m ia ł  dnia 
9. Lujtego g łó w n y  k w a te rę  sw oią  w T a r n  o * 
g r o d z i e ,  a d. logo i  11 go w K r a s n y m -  
s t a  w i e .  Dnia ęgo ucierali się żołnierze z 
załogi tw ierd zy  Ź a m o ś  ci  a z iednym p atro­
lem kozackim. S podziew an o  się nadeyścia  
korpusu Rossyyskiego pod twierdzę, z k tó r e ­
go to powodu pościagano do miasta w oysko 
po Wsiach rozłożone. W sz ys tk o  b y ło  goto- 
wćm do obrony ; ćrzisiay z a ś ,  gdy nic iuż nie 
słychać o n iep rzyiacie lu , w y c h o d z i  zno-wu 
część załogi na wsie. —  Ostatnia poczta  
W a r s z a w s k a  nie nadeszła.

P  r U s y .

W  Królestw ie P r u s k i ć m  o głoszon o  
względem  R e w e r s ó w  s k a r b o w y c h  f 7>e- 
sorschcine) E d y k t  K ró le w s k i  d. 19. Stycznia  
w y d a n y ,  którego w stęp  iest następujący : 
„Niebezpieczne położenie , w  które Państw o 
N asze przez w o y n ę  m iędzy F r a n c y  a i 
R o s s y  ą  w praw ion ćm  z o s ta ło ,  znagla  Nas 
do użycia śro dkó w , przez które obrona O y-  
czyzn y  uskutecznioną, niepodległość P ań stw a  
Naszego u tr z y m a n ą , ‘ i dobro w iernych P o d ­
danych N a s z y c l i ' zapew nionym  b y d ź  może. 
S p o d ziew am y  się z  zaufaniem  po ich p r z y ­
chylności, miłości O y c z y z n y  i odcRiedziczo= 
ney stałości w c z a s a c h  niebezpieczeństwa, iż 
żadna ofiara dla poparcia zam iarów  N aszych  
ciężką \m nie będzie. Jesteśmy zn iew oleni 

przedsięwzięcia bez zw ło k i  natężeń, przez 
które niebezpieczeństwo od k ra ió w  N aszych  
odwróconem  b y d ź  m oże; a  że  ściąganie nie- 
odbicie potrzebnych do tego z a s i łk ó w  p ie ­
niężnych od każdego Poddanego Naszego 
zb yt  w ie lk ą  stratę czasu pociągnęłoby za so­
bą, przeto d la  zarad zen ia  nieuchronnym w y ­
datkom postanow iliśm y u żyć  będących iuż 
Rew ersów  s k a rb o w y c h .14

G łó w n ie y sz e  ustanowienia E d y k tu  tego 
są następujące: „U rządzen ie  pod d. 4. L u t e ­
go r. lgoógo względem  puszczenia w obieg 
R e w e rsó w  s k arb o w y ch  p o n a w ia  się tak  d a ­
lece, iż Rewersa skarbow e w w ew n ętrzn ym  
obiegu i w  każdych  w y p ła ta c h  srebrem ui­
szczać  się m ających , za  gotow e pieniądze u- 
w azau e  b y d ź  pow inny. Sum m a R ew ersó w

wsk arb o w ych  m aiących  b y d ź  puszczonych m 
obieg p u b liczn y,  ograniczona iest na 10 mi- 
liionów T a la r ó w  ; p rzyczem  obiecuje s ię ,  
iż nad tę summę nic w ięc ey  W ydanem nie 
będzie. Umorzenie tyc h że  R ew ersó w  dziać  
się będzie przez p rzyym o w an ie  ich do kass 
publiczn ych, iak o  też przez podatek od do- 
ch o d o w , który  składać się będzie z  p o ło w y  
takiegoż podatku, nałożonego w roku i8 i2 ty m , 
od którego iednakże w olni będą có do peb- 
syi sw oich  w s z y s c y  Urzędnicy zosta iący  w 
służbie  r zą d o w e y  i w ysłużeni.  Podatek ten 
zap łacon ym  b y d ź  powinien w óciu terminach, 
p o czą w s zy  od 1. >.faia c. aż do 1. Sierp, 
nia r. p. E l o o y  o p ró cz  p rzy p a d k ó w  w y m ie ­
nionych. w ninieyszem  urządzeniu , R ew ersów  
s k a rb o w y c h  w m icysce g o to w iz n y  przyym o - 
w a ć  nie ch cia ł,  ten kara pieniężną od 500 
a ż  do 1000 T a la r ó w ,  a lbo  dwónastom iesię- 
cznem więzteniem ukaranym  będzie.“

K o ń c z y  się zaś ten E d y k t  ta k :  „ S p o ­
d ziew am y się po ty lekroć  ra z y  d o ś w ia d cz o ­
nym sposobie myślenia P o d d an yc h  N a s zy ch ,  
iż w czasie niebezpieczeństwa N aszym  G y -  
cowskim  zam iarom  dopom agać, i usiłow ania 
Nasze dla utrzym ania  stanu sam odzielności, 
u z n a w a ć  będą. —  Nie uszło  to b yn aym n iey  
baczności N a szey ,  iak szkodliw y w p ł y w  ma 
na zarobki i w y d atk i  pieniężne przym uszo n y  
obieg R ew ersów  s k a r b o w y c h ; umnieysza sie 
iednakże one tak dalece przez ograniczenie 
ich na summę lociu m iliion ów , tudzież przez 
w y m ia n ę  opychże  w przeciągu pó łtora  roku , 
iż inne w zględy daiące p ow ód  do tego' pra­
w id ła ,  uważanemi b y d ź  w cale  nie mogą Da- 
iemy oraz zapew nien ie  tym , których w e z w ie ­
my ©sobno do dostarczeń zapasów  dla w ó y sk  
N aszych , iż podług przepisów rozporządzenia 
pod d. 19. Grudnia r. z . ,  a gdzie te nic nie 
u sta n a w ia ią ,  Rew ersam i skarbow em i po u- 
kończonym  obrachunku zaspokoieoi będą.44

Baron S t e i n  b y ł y  Pruski Minister S t a ­
nu, k tóry  teraz w s lu ż b ie  R o ss y ys k ie y  zosta­
je, przyiechał d. 2 1. Stycznia do K r ó l e w c a .

D e p utacya  P o licy yn a  Król. R ządu P r u s  
W s c h o d n i c h  w y d a ła  w K r ó l e w c u  dnia 
16. S ty czn ia  następujące rozporządzenie : 
,.Za zezw oleniem  JW , Hrabiego S i e w e r s a ,  
Ces. R o ssyysk iego  Jen. & c. , zak azu ie  się 
w szy stk im  AJieszkańcóm t.ey P row in cyi 1 
P od d an ym  Pruskim kupo wa ć  od Ces. R ossyy- 
skich żołnierzy  rzeczy ,  o k tórych  nie iest p e w ­
na, że z zagranicy  lego kraiu sgro w ad zon ezosta-
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ły .  Przestrzega sty osobliwie, a b y  nie kupow ać 
od Rossyyskich żołnierzy w o łó w  i koni, sko­
ro nie ma przekonania, że takowe są zagra­
nicznemu Przestępcy tego z a k a z u ,  oprócz 
utraty podobnych rz e c z y ,  będących może 
w łasnością  kraiow ego Mieszkańca., ściągną 
na siebie jeszcze karę p o licyyn ą .“

Skoro w oyska  Rossyyskie w eszły  do 
K r ó l e w c a ,  ruszył natychmiast należyty 
korpus do opasania twierdzy P i  H a u .  K o r­
pus teo osadził Lochstadt i A l t - P i l l a u ,  
przez co wszelki zw iązek twierdzy  z okolicą 
został przerw any-it  k lów kj powszechnie, iż 
z«łoga cierpiała iuż d. 20. Styczn.u niedosta­
tek żywności, a osobliwie mięsa świeżego i 
rap o ió w . Kilka wycieczek zrobionych piz.ez 
załogę dla zaradzenia temu b r a k o w i,  b y ły  
bezskuteczneroi; owszem, w szelkie spędzone
b yd ło ,  każdego razu oblężaucóm odebrane 
zostało.

O zaięciu miasta E l b l ą g a  przez woy- 
ska Rossyyskie (obaczyć iV. .11. G azety na- 
szcy) , mamy następuiące obszernieysze wiae 
dc mości: „ O d  dnia *7go Grudnia r. p- w i­
dziano w E  l b 1 ą g u kilkunastu Jenerałów 
1’ raucuzkich powracaiących od w o y s k a , a 
przez całą drugą po łow ę Grudnia trw ały  
przechody powracającego ifrancuzkiego w o y ­
ska. —  Dnia 3go Stycznia zieebał Król N e -  
a p o l i t a ń s k i  z kilkom a M arszałkam i do 
E l b l ą g a  i z a ło ż y ł  taro g łówną sw oią kwa* 
tfrę. Nazajutrz nadciągnęło około 3000 gre- 
nadyerów Erancuzkiey* G w ardyie. W  mieście

było  pełno w o y s k a ,  i zjechała się b v ła  wielM 
liczba Officerów. P a n o w a ła  wielka obaW* 
w  rmesue, ponieważ sp odziew ać się b y ło  m°‘ 
zn a ,  rż za zbliżeniem sie w ó y s k  ł^ossyysk^*1 
znjszczoneini zostaną wi el ki e m a g a z y n y ,  toby 

pusztoszenie miasta mpeło b v ło  za soba p0’
na-.-,/. V. . _ , ;; .  L; „.*„nlł

przygotowalnia do obrony m iasta, ieździł pr3' 
wie codziennie na p rzy tyk a jące  do nieg® 
Ujzgorza, kazał na kilku gościńcach pozatacza0 

z i a ł a ,  a w oysku am untcyę rozdać. I)»i3 
9g° i Jogo Styczn ia  pokazali  się w  sąsiedZ' 
kich wsiach k o za cy .  D n ia  1 igo  odd alił  się 
Król zA la rs za łk a m i,  G w a r d y ą  i w ie lk ą  liczby 
G fłicerów. Korpus M arsza łka  Xięcia T 3 ‘ 
r e n t u  w s ze d ł  do miasta. Z a p a sy  m agazy­
nowe zo sta ły  zniszczone. W o y s k a  obozowa- 
y  • W7 nijescie , na przedmieściach i porni?' 
d zy  szpiklerzam i paliły straże w ie lk ie  ogoie' 
a chociaż wśród gw ałtow nego wiatru wielką 
była boiażń miasta, przecież żaden pożar tde 
w y b u ch n ął  ; w io n ą  się za  to wdzięczność 
czuyn ey Policyi i patrolom O b yw ateli .*  Dm3 
i2go Stycznia  zrana m iędzy iw  sza  i 2gł 
godziną w y s z ły  w o y s k a  Erancuzkie, i^pocią?' 
nęły częścią d0 M a l b ó r g a ,  częścią d» 
j d a n s k a .  O  świcie pokazali  się kozacyj 

o lo tey  godzinie w szed ł korpus kossyysk* 
pod Jenerałem Porucznikiem Hrabią P ł a t O "  
w e m ,  ruszy ł iednakże po kilku godzinach 
na gościniec AJ a Ib  o r s k i .  Szpital Erancu*' 
ki, złożony U 5 0 0  c h o ry c h ,  p o zo sta ł  się *  
E l b l ą g u . 44 ł
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6 II Czuspo.  
Cyl strzeżenia

11 W sch.słritT.
5 “2- popołud.

' o. v>nocy

Meteorologiczne postrzeżenia we Lwowie dnia 5 . L utego  1813.

1 Ciepłomierz\ Wiigocio Kierunek W ia- 
Barometr. I Keaumura. | mierz, j trćw.

+ o,

&9 » 81. i P. Z . Z . średni 
86, 76. j P. Z . średni 

18-1 P .Z . średni

Odmiany
powietrza.

pochrn. śnieg, 
podań, śnieg, 
pochmurno.  - j / n i Ł / i j .  I pocnmurno.

ostatnim ,  zamiast - M a J ^ rl C ł&  Gazety na stronnicy m  iv przedziale Zgitn, wićr 
z a m ia s t .  M agutrąt Z a m o y s k i,  ezy ta i:  Lubelski.

n i  a p o  c z t  a I V  a r s z a w s k a  n i  e  p r  z y  s  z ł  a . )


